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Zjazd w Rapporswilu. 


(Telegr. „Nowej Reformy"). 
Rapperswil, 12 sierpnia, 

Równocześnie obradnją w sali muzealnej ko- 
misya, zajmująca się zbadaniem zarzutów, zaś 
w gali hotelu „du lac* Rada muzealna. 

Karczewski cofnął swoją zapowiedź 
wniesienia skargi oobrazą czci przed 
sądy szwajcarskie i zgłosił sią do przesłucha- 
nia. Usprawiediiwiał on swoje postępowanie 
w sprawie sprzedaży dubletów Sokolniekiemu. 
Komisya znalazła w jednej z zakwestyonowanych 
skrzyń dubietów, sprzedanych Sokolnickiemu, 
cenny unikat, kronikę Stryjkowskie- 
go z roku 1562. W bibliotece w Królewcu 
znajduje się Kronika Stryjkowskiego z r. 1840 
wydania warszawskiego. - W innych skrzy: 
niach znaleziono przeszło 100 cen- 
nych druków emigracyjnych. Zeznajdu- 
jących się jeszcze w Mnzeum 5 skrzyń, zaku- 
pionych przez Sokolniekiego, nie będzie mu wy- 
dana ani jedna. A ; 

Rada muzealna przyjęła wniosek komisyi fi- 
nansowej co do udzielenia absolntoryum i 
co do budżetu, zamkniętego deficytem 
6635 fr. E 

W następnym roku mają się odbyć obrady 
nad projektem zmiany statutu i regulaminu. — 
Dalej postanowiono wybrać komisyę fachową, 
która w roku przyszłym przedłoży Radzie mu- 
zealnej wnioski co do zmiany w urządzenia i 
i kierownictwie muzeum. 


eg 


-r - 


2 € 


Ugoda polsko-ruska. 
(Teleronem.) 


Kwestya narodu ruskiego. = „Diło** o artykułaon prasy 
polskiej. 
Lwów, 1% sierpnia. 

„Guzetu narodowa“, omawiając artykuły „Di- 
ła“, dotyczące ugody polsko-ruskiej, twierdzi 
dalej, że „narodu ukraińskiego nie było « ami 
za książąt halickich, ani za Kaźmierza Wiel- 
kiego, ani za czasów polskiej Rzeczypospolitej, 
ani wreszcie w XIX wieku. Polityk — pisze 
„Gazeta narod.* — któryby swoją działalność 
opierał na podstawie istnienia narodu ukraiń- 
skiego, byłby taksamo mało realny i świadomy 
sytnacyi, jak ten, któryby twierdził, że Rusi- 
nów niema. Niema narodn ukraińskiego, jak 
niema i nie było państwa ukraińskiego.. Była 
tylko Ukraina, jako pojęcie administracyjno-geo- 
graficzne, oznaczające płat ziemi u krajn,t.j. 
u kresów Rzeczypospolitej, rodzaj pogranicza 
polskiego. " żę 

„W porozumieniu polsko-ruskiem jedną z naj- 
ważniejszych spraw — pisze dalej „Gazeta Na- 
rodowa* — będzie kwestya uniwersytetu ru- 
skiego. Sprawę tą rozstrzygnie sejmowe Koło 
polskie. O ile Rusini bedą się skłaniać do 
przeprowadzenia możliwaj do przyjęcia przez 
polską większość w Sejmie sejmowej ordynacji 
wyborczej, o tyle mniej będzie zagadniczych 
trndności co do ntworzenia ruskiego uniwersy- 
tetn we właściwem miejscu w krajn. Przed je- 
dnem musimy jednak przestrzedz: nie wyobra- 
żamy sobie, aby społeczeństwo polskie zniosło 
narzucenie uniwersytetu ruskiego przez Wie- 
deń. Rusini powinni zgodzić się na obecny pro- 
jekt sejmowej ordynacyi wyborczej, projekt, 0- 
party na kompromisie wszystkich stronnictw 
większości a dający Rusinom 40 mandatów z 
gmin miejskich i wiejskich. Gdyby przeciw te- 
mu projektowi nadał prowadzili walkę, żywioło- 
wy odruch samoobrony społecznej objawiłby się 
z taką siłą nieubłaganą, że nicby go nie zdo- 
łało powstrzymać od podarcia tego projektu w 
strzępy*. 

„Dziennik Poiski* zamieścił w jednym z ar 
tykułów 6 ugodzie polsko-ruskiej następujące 
zdanie: „Dwa nawody, zawierające ugodę po 
to, by żyć w wiecznej nienawiści i wzajemnie 
sobie szkodzić, niech lepiej dalej ze sobą wo- 
iują To zdrowiej“. „Dito“ omawiając głosy 
prasy polskiej o ugodzie, w odpowiedzi na to 
zdanie „D'en. Pol.“ pisze: „Czy „Dziennik Pol- 
ski“ myśli, że Polacy dobrze wyjdą na wiecznej 
wojnie? Nasze siły nie słabną. Jeżeli „Dzien- 
nik Polski* jest za wojną — to my ją podej- 
mujemy i możemy spróbować!” -- * ię 


Operetkowy zamach, 


(Tei. „Nowej Rejermy*,) 
Lwów, 12 sierpnia. 

Wczoraj o godz. 2 po południu aresztował sjent 
policyi drohobyckiej na jednej z ulio Lwowa 17- 
letniego Ignacego Neufelda, z zawodu piekarza, 
pod zarzutem, że on onegdaj dokonał w Drohoby- 
czu „zamachu“ na osławionego Feuersteina. Areszto- 
wany stawioł zacięty opór, tak, że musiano wezwać 
kilku żołnierzy, którzy go z trudem zdołali dosta- 
wić do policyi. W policył awanturował się dalej, 
zaczął nawet udawać waryata, jednak zimna krew 
komisarza wyprowadziła go wreszcie z pozy. — 
Oświadczył więc, że zeznania złoży dopiero w są- 
dzie, Odstawiono go więc do aresztów sądu kar- 
nego 

Drohobycz, 12 sierpnia, 

Wczoraj aresztowano tu niejakiego Borucha pod 
zarzntem, że on był sprawcą „camachu* na Fener- 
satoina, (Więc zamiast jednego, policya ma już dwóch 
sprawców! Przyp. red.) 

W mieście utrzymują się jednak uporczywe po- 
głoski, że zamachu wcale nie byłe i że ca- 
ły ton „zamach* był poprostn komedyą, ma- 
jącą na celu przywrócenie Feuersteinowi utracono- 
go miru, Wiceprezes drohobyckiego kahału, Stern- 
berg, który krytycznego dnia szedł razem z Fouer- 
stolnom, oświadczył w prywatnej rozmowie. że zaj- 


Ścia, względnie zamachu, wcale nie zauwa- 
Żył i że „zamach“ ten zrodził się w roastrojonym 
mózgu Feuersteina. (Więc faktycznie może tn być 
mowa tylko o zamachu operotkowym. Przyp. red.). 


Sejm węgierski 


a dymisya ministra wojny. 
(Telegr. „N. Reformy*.) 

Budapeszt, 12 sierpnia. 

Na wczorajszem posiedzeniu Sejmu węgier- 
skiego pos. Giorfiy z partyi Kossntba zapo- 
wiedział, że na dzisiejszem posiedzeniu wniesie 
interpelacyę w sprawie pogłosek o rzekomej dy- 
misyi ministra wojny bar. Schónaicha. 
Po kilkn imiennych głosowaniach toczył się 
dalszy ciąg dyskusyi nad przedłożeniami woj- 
skowemi. Przemawiał pos. Forster z partyi 
Kossutha. Obrady nad tą sprawą przerwano i 
prezydent zaproponował, aby następne posiedze- 
nie odbyć dzisiaj. 
W sprawie tej zatrał głoa hr. Bathyany, 
zamierzając postawić wniosek odmienny. Pod- 
niósł on, że zarówno budapeszteńska jak i wie- 
deńska prasa i to nie tylko dzienniki opozycyj- 
ne, ale także i stojące ~ blisko rządu, doniosły, 
że minister wojny br. Schoenaich bądź 
to już podał się do dymigsyi, czy też, że 
dymisya ma bezpośrednio nastąpić. Chodzi tu o 
przesilenie ministeryalne, która nie' stoi 
w związku ze stanem zdrowia ministra 
wojny, ale, jak dzienniki doniosły, dymisyę 
należy odnieść do konfliktu między mi- 
nistrom wojny, a szefem sztabu ge- 
neralnego. W ten konflikt wciągnięto także 
osobę szefa kanceiaryi wojskowej następcy tro- 
nn. Z tego powodu pewne dzienniki zaatako- 
wały także w sposób nbolewania godny osobą 
następcy tronu. Chodzi więc o poważne przesi- 
lenie. Sytuacyę utrudnia jeszcze to, że obecnie 
w węgierskim parlamencie toczy się walka o 
przedłożenia wojskowe. Jest wprawdzie słasz- 
nem, że w myśl ustaw ugodowych rząd wągiar- 
ski broni przedłożeń wojskowych w węgierskim 
parlamencie, jednak należy poruszyć kwtstyę, 
czy obecna chwila jest stosowną do 
obrad nad przedłożeniami wojsko: 
wemi, gdyż rząd węgierski, idąc solidarnie 
z zarządem armii, mnsi wiedzieć, kto będzie na- 
stąpcą ministra wejny. (Niepokój na prawicy). 
Prezydent przerywa mowcy, prosząc, aby 
sią ograniczył do postawienia wniosku. (Sprze- 
ciwy na lewicy). $ 
Hr, Bathyauy oświadcza, że musi to wszy- 
atko przytoczyć dla uzasadnienia swego wnio- 
sku. Musi zapytać, czy osoba następcy ministra 
wojny wybraną została za zgodą rządu węgier- 
skiego i czy nowy minister wojny soli: 
daryzuje się z przedłożeniami, stoją- 
cemi na porządku dziennym obrad Sejmu wę- 
gierskiego. Rząd węgierski musi wiedzieć, czy 
nowy minister wojny nie zechce poczynić ja- 
kichkolwiek zmian w przedłożeniach. Mowca 
proponuje, aby obrady nad przedłożeniami woj- 
skowemi odroczyć aż do załatwienia przesilenia. 
Prezydent ministrów Hedervary oświad- 
czył: Hr. Bathyany pornszył szereg doniesień z 
dzienników dla uzasadnienia swego wniosku. — 
Przy całym szacunku dla prasy, nie mogę uwa- 
żać doniesień dzienników za fakty, poparte ak- 
tami. Gdyby nawet tak Łyło, jak mowca poprze- 
dni twierdził, to przedewszystkiem w parlamen- 
cie węgierskim za węgierski projekt ustawy od- 
powiedzialnym jest rząd węgierski. (Oklaski i 
rawa na prawicy). 
Wniosek prezydenta Izby przyjęto znaczną 
większością. 


Zlot Sokołów w Zagrzebiu. 
(Telcgr. „N. Reformy".) 


Zagrzeb. Poczyniono wielkie przygotowania ;do 
rozpoczynającego się w niedzielę wszechchorwackie- 
go zlotu sokolskiego, Przybywa wiele obcych gości, 

Sofla. Wczoraj odjechało 440 Junaków na zlot 
do Zagrzebia, 

Praga. Wczofaj o godz. 4 popoł, odjechało 400 
Sokołów na zlot do Zagrzebia, 


Strajk generalny w Zagrzebiu. 
(Tel, „N. Reformy") 


Zagrzeb. Tutejsi soc.-dem. robotnicy wysłali 
deputacyę do bana z memoryałem, w którym 
prosili o uwolnienie uwięzionych przed kilku 
dniami pięciu robotników. Ban przyrzekł możli- 
we ustępstwa. Robotników uwięzionych puszczo- 
no na wolność. Mimo to za inicyatywą kiero- 
wnictwa partyi soc.dem. proklamowano 
wczoraj w południe strajk generalny. 
Obecnie są w toku rokowania, aby zapobiedz 
faktycznemu wybuchowi strajku. i 


Cholera w Albanii. 


(Telegr. „N. Rejormy'). 

Salonika. Stosunki w Yppek są opiakane. — 
Cholera codziennie pochłania przeszło 50 ofiar, 
specyalnie wśród ludności mahometańskiej, któ- 
ra uważa cholerę za dopust boży i nie 
chce wykonywać zarządzeń sanitarnych. Dotąd 
zmarło 800 Mahometan, zaś wśród innych na- 
rodowości było tylko 60 wypadków śmierci, — 
Targi się nie odbywają, sklepy są zamknięte. 
W okolicy cholerapochłania również 
wiele ofiar. 


Kraków, 
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Wielki strajk w Anglii. 
(Tal. „N. Reformy"). 

Londyn. Mimo, że strajk wożnioów jest 
zażegnany, skutki jego dają się odczuwać. 
Wielkie fabryki nie pracują. Wśród ludności 
zaczyna się objawiać nędza. z. 

Londyn. W Izbie gmin odpowiedział przed- 
stawicieł rządu na zapytanie posłów, że rząd 
uczyni wszystko, aby zabezpieczyć zaopatrzenie 
Londynu w środki żywności. 


Zatrzymanie powozu króla przez strajkujących. 

Londyn. Strajkujący robotnicy zatrzymali w 
ulicy królowej Wiktoryt powóz, w którym je- 
chał król Jerzy. Dopiero po interwencyi policy! 
król mógł jechać dalej. i 


zdrGwie papieża. 
(Telegr. „N. Reformy“). 

Rzym. Stan zdrowia papieża uważają dalej 
za pomyślny. Papież musi jednak dłuższy czas 
pozostawać w łóżku, 

Wczoraj był papież oyromnie ucieszony, gdy 
się dowiedział, że w kancelaryi leży ogromny 
stos depesz z zapytaniami o jego zdrowie. 

L , ^- Rzym, 12 sierpnia. 

O stanie zdrowia papieża donosi „Mesagero*: 
Prof. Petacci i Machiafava po onegdajszej wie- 
czornej wizycie u papieża oświadczyli, że go- 
rączka jeszcze nie ustąpiła i stwierdzili nadto 
znaczne ogólne osłabienie. Jednakże 
w stanie zdrowia papieża nie nastąpiło po- 
gorszenie, któreby nusprawiedliwiało jakie- 
kolwiek obawy. Obaj ordynujący lekarze pozo- 
stali dłuższy czas u papieża i rozmawiali z nim, 
oraz z jego dwoma siostrami, które bawiły u 
papieża do godz. 91/4 przed południem. Dzien- 
nik podaje jako dowód, że Watykan nie ma 
żadnych obaw eo do stanu zdrowia papieża, 
fakt, iż papież może wychodzić, a takża major- 
domus Bisleti i sekretarz papieża Pecini odby- 
wają zwykłe spacery. „Vita* twierdzi, że o- 
negdaj wieczorem nastąpiło w stanie zdrowia 
papieża pogorszenie i że miał on atak osłabie- 
nia. Zastosowano injekcyę coffeino- 
wą, poczem oddech stał się równiejszy i regu- 
larniejszy, a papież zapadł w lekki sen. Noc 
przepędził papież spokojnie. 

Rzym, 12 sierpnia. 

„Osservatore Romano“ donosi, że ubiegłej no- 
cy i w ciągu dnia wczorajszego nastąpiło po- 
lepszenie w stanie zdrowia papieża. à 

„Corriere d'Italia“ ‘donosi, że papież za 
10 dni będzie znów zdrów. Noo ubiegłą 
przepędził papież dobrze i wcale nie wzywano 
do niego lekarzy. lekarz Petacci oświadczył, 
że stan zdrowia papieża Znacznie się poprawił. 
Papież cierpi jedynie na podagrę. Choroba prze- 
kroczyła już punkt najwyższy, jednakże potrwa 
jeszcze pewien czas, zanim papież powróci do 
zwykłych zajęć. 


Zatrucie gazami, 
(Telegr. „N. Reformy.*) 


„Gniewin. Wczoraj w szybie Anny sledmiu 
górników zatruło się gazami. Dwóch z nich 
zmarło zaraz; wkrótce po nich zmarł trzeci. Po- 
zostali walczą z śmiercią. 


Pożary. 


(Telegr. „N. Reformy"), 
Amsterdam. Ubiegłej nocy wybuchł w porcie 
pożar w magazynie bawełny. Pożar przeniósł 
się na składy drzewa i sąsiednie domy. Ogień 
po trzygodzinnej akcyi zlokalizowano. Szkoda 
wynosi 4 miliony fr. 


Pożar fabryki. 


Berno. W fabryce,maszyn Brand i Thuillier 
w Kónigsteld wybuchł pożar, który zniszczył 
większą część fabryki. 


Szef tajnej policy! kipownikiem, 
(lelegr. „N. Refermy „). 


Petersburg, Na zarządzenie prokuratoryi prze- 
prowadzono w mieszkaniu byłego szefa tajnej 
policyi w Odessie Charchulidzego rewizyę, w cza- 
sie której znaleziono obfity kompromitujący 
materyał. Stwierdzono, że był on również łapo- 
wnikiem w wyższym stylu. Charchulidzego po- 
zostawiono na wolności, musiał on jednak pod- 
pisać zobowiązanie, że nie opuści Odessy. 


f 


Z Persyi. 
(Telegr. „N. Reformy“) 

Astrabad. (Pet. ag. tel.) Część oddziału Re- 
szyda Saltaneha, zwolennika b. szacha, zajęła 
miasto Seman, odległe o 4 dni marszu od Te- 
heranu. ` i 

„ Teheran. (B. Reutera). Ruchy b. szacha osło- 
nięte są największą tajemnicą. Trudne też jest 


R EA jakie wojskowe zarządzenia wydał 
rząd. 


Telegramy 


z dnia 12 sierpnia, 


Wiedoń. Zawiązał się tu pod przewodnicywem 
bar. Chlumeekyego komitet, który ma urządzić u- 
roczysty obchód z okazyi 70-tej rocznicy urodzin 
Ernesta Pienera, członka Izby vanów. 
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zamiejscóWą: administrawye „Nowej Reformy* i wszystkię urzędy posztowe; miejscową: 


Administrasya „Nowej ormy*, 


— Główna trafiks w Rynku. — Agencya J., Hopcate 


i A. Salomonowej, ul. Sławkowska 9. — Handel St. Karlińskiego, Sukiennice, Handel Fiałka 


i Turka, al. Szewska, 
A. Buchstab, ul. Karola Ludwika 


& Vogler (także w Hambur, 
R. Mosse (także w Berlinie, 


Biuro dzienników M. Hupczyca, ul. Wiślna. 


Zamiejscewą prenumeratę i ogłotzenia (iuseraty) przyjmują: we Lwowie Biura dzienników 
L. 21. — 8. Sokołowski, Pasaż Hansmana 9. — W Prze- 
myblu Krug. — W Jarosławiu A. Amster. — W Tarnowie M. Rockack. — W Wiedniu: Hermann 
Goldsehanied (sprzedaż pojedynozych numerów), I Wollzeile 6. — M. Dukes Nachf.. Haaseasteia 
, Frankfurcie n. M.. Berlinie, Lipsku, Bazylei i Wrocławiu). — 
amburgn, Monachium i Norymberdze). — H. Schalek (Wolizeilg), — 
W Paryżu Société Mutuelle de Publicité A. Lorette, directeur, Rue Rougemont 14. 
Ogłoszenia (inzeraty) przyjmuje Administracya „Nowej Reformy* za opłatą od miejsca wief- 
sza drobnela pismem (petit) za pierwszy raz 20 b., za każdy następny raz po 16 h. —f'ada- 
-i Z oz slane po 60 h. od wiersza za każdy raz. “' > » 
Głosy publiczne po 2 kor. od wiersza, Układ tabelaryczny, cyfrowy, skomplikowany, pierwszy 


rat áð hal, 


. Załączniki do „Nowej Reformy* (prospekty, cyrkularze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 
2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, a 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prerur6:atorów. 


anawa aa RÓ 


Praga. — Propaganda wszechsłuwiańska czyni |nych w stołecznych miastach Lwowie i Krako- 


wśród studentów ogromne postępy. Obecnie toczy 


sią akcya, mająca na celu założenie wszech- 


słowiańskiej” katolickiej Ligi studeno- 
kiej. Rokowania dotyczące toczą się między Lu- 
blaną a Krakowem i mają przebieg pomyślny. 

Sofia. Biuro prasowe zaprzecza bardzo utanow- 
czo doniesieniom dzieaników o rzekomych ~ tajem- 
nych zbrojeniach Bułgaryi. 


Podarowanie reszty kary skazańcom. 

Wledeń. „Wiener Ztg* ogłasza: Cesarz poda- 
rował resztę kary 25 skazańcom. Z tego przy- 
pada ma zakład karny dla mężczyzn wa Lwo- 
wie 6, w Wiśniczu 4, w Stanisławowie 2. 


„uox Perok*, 


Berno. Dzisiejsze wydanie „Dziennika ustaw 
krajowych" ogłosi rozporządzenie ministra o- 
światy, zmieniające poszczególne postanowienia 
„lex Perek“, 


Koniec strajku w Potersburyu, 


Petersburg. Tutejsi robotnicy portowi posta- 


nowili podjąć pracę. 


0 ogrzewaniu pomieszkań. ' 
Kraków, 12 sierpnia. 


Tegoroczna wystawa międzynarodowa w Dre- 
źnie obejmuje tyle pouczających okazów co do 
zagadnień z dziedziny hygienicznego urządzenia 
pomieszkań, gmachów publicznych oraz zakła- 
dów do wykonywania różnego rodzaju przemy- 
słu, że będzie nie od rzeczy zwrócić uwagą 
szerszej publiczności na niektóre ważne dia spo- 
łeczeństwa naszego urządzenia. j 

Pomijamy opis wystawionych rozlicznych mo- 
deli ulepszonej konstrukcyi robót stolarskich 
i ślnsarskich w budynkach, zakładanie ustępów 
przy pomieszkaniach i w gmachach publicznych, 
tudzież projekty wzorowo obmyślanych mieszkań 
w domach czynszowych i wolno stojących dla 
rodzin; natomiast podniosę najbogaciej wyposa- 
żony dział hygienicznego ogrzewania i wenty- 
lacyi lokali mieszkalnych i innych budowli do 
celów zgromadzeń publicznych, szkól i do wy- 
konywania przemysłu służących, w szczególno- 
ści zaś centralnego ogrzewania i wentylacyi. 

Udowodniono, że żadna fabryka i żaden ruch 
maszynowy nie zużywa tak nieracyonalnie pa- 
liwa, jak dzień w dzień mieszkańcy na ogni- 
skach,w domach prywatnych, przyczem wytwa- 
rza sią taką ilość sadzy wskutek niedokładnego 
spalania się materyału do opalania użytego, że 
jakiegobądź rodzaju opalanie kotłów przy naj- 


wie, na prowincyi spotyka się tylko sporadycz- 
nie z ogrzewaniem centralnem, a juź kościoły 
w miastach nie są wcale, jakby należało, o- 


grzewane centralnie. Być może, że smutne do-, 


świądczemia, zrobione na tandeckich wyrobach 
tego ogrzewania, odstraszyły innych od tego, 
niemniej rozsiewane bezmyślnie twierdzenie, że 
ogrzewanie centralna wysnsza powietrze w mie 
szkaniach, opóźniło zastosowanie tegoż. 

Twierdzenie powyższe nie ma najmniejszej 
podstawy, albowiem dochodzenia dawna już 
wykazały, że rodzaj ogrzewania wcale na za- 
wartość wody w powietrzu nie wpływa; stwier- 
dzono, że uczucie suchości w lokalach pochodzi 
z pyłu, osiadającego się na ogrzewalnikach 1 
innych przedmiotach, który wskutek falowania 
powietrza nad ogrzewalnikami rozchodzi się po 
mieszkaniu. 

Co się tyczy samej suchości powietrza, to 
ono ludziom zdrowym nie jest absolutnie szko 
dliwe, i owszem, twierdzi nowa hygiena, ż6 
jest ono zdrowsze od wilgotnego, a szczególnie 
od ciepło-wilgotnego powietrza. 

Zaletą ogrzewania centralnego jest możli: 


dalszą odległość z jednego punktu centralnego, 
tudzież pojedyncza obsłaga czy to kotła, czy 
pieca. W interesie gospodarczym naszego spo- 
łeczeństwa, szczególnie zaś dla ochrony zdro- 
wia naszych rodzin, należy dążyć usilnie (przy 
otecnej drożyźnie materyała opałowego) do zre- 
formowania dotychczasowego sposobu opalania 
lokali piecami, pochłaniającemi dużo paliwa bez 
należytego efektu, zastępując je piecami naj. 
nowszych systemów, zaś w nowo budujących 
się domach mieszkalnych czynszowych, w szcze: 
gólności zaś w domach dla rodzin urzędniczych 
i robotniczych oraz dworkach, powinny być za- 
kładane centralne ogrzewania, których koszta 
w kilku latach się amortyzują. 


zapotrzebowania wzrasta przemysł wyrobów do 
centralnego ogrzewania i wentylacyi, przytoczę, 
że w państwie niemieckiem było w r. 1904 fa- 
bryk 179, zaś w r. 1909 wzrosła ich liczba do 
314. W r. 1904 wypłacono w odnośnych fabry- 
kach robotnikom 7,359.052 marek, a wydatek 
ten podniósł się w r. 1909 do sumy 12,999.,766 
marek. Fr, Rybicki, 


Kronika lwowska. 


(Telefonem) 
Lwów, 12 sierpnia. 
Tragiczna zabawa dzieci. Wczoraj w południe 


rozleglejszym przemyśle nigdy nie dorówna pawiła się gromadka dzieci na uliey Snopkowskie 


temu. 


W czasie zabawy nasypały do rowu niegaszonej . 


wość znaczna rozprowadzania ciepła nawet na“ 


Na dowód, jak zą granicą szybko wskutek ` 


 - 


Komisya w Londynie, której polecono badać | wapna, na które zwaliły większą ilość ziemi, po- ' 


stosunki zdrowotne odnośnie do wydobywają: |czem zlały to wszystko obficie wodą. Naraz, wsku- 
cych sią dymów z rozlicznych kominów orze-|tek działania wody, wapno zaczęło się gasić, a po- 
kła, że w samym Londynie wypada 70 pre. | wstałe przez to gazy spowodowały wybuch, które- 
dymu na kominy z mieszkań prywatnych i że|go ofiarą padł 7-letni chłopczyk, Jan Lewaszewski. 
sadza w tych dymach zawarta, wdychana z po- | Nagle wytrysłe wapno wypaliło mu zupełnie oczy. 


wietrzem, powoduje cierpienia płucne i przy-| Reszta dzieci oprócz strachu nie doznała poważniej 


spiesza rozwijanie się suchot. szych obrażeń. je se i 

Z tego wynika, że należy o ile możności o-| Schwytanie szajki wiamywaczy. W ostatnim 
yraniczać ilość palowisk, a co zatem idzie zmniej- | miesiącu popełniono we Lwowie cały szereg kra. 
szać ilość dymu. dzieży t. zw. sszonowych. Dość wspomnieć, że w 

Z licznych kominów wydobywający się gęsty | ostatnich trzech tygodniach popełniono takich kra 
dym czarny, wskazuje w ogólnośgi, że do ce-|dzieży, zwłaszcza strychowych, 30. Szkoda wynosi 
łów ogrzewania i sporządzania potraw zużyte cen- | kilkanaście tysięcy koron. Na ślad szajki, która 
ne materyały opałowe roztrwaniają się zuszczerb-|te kradzieże popełniła, przez dłagi czas nie można- 
kiem gospodarczym właściciela palowiska a ze |było natrafić. Dopiero onegdaj przyaresztowana ns 
szkodą dla zdrowia sąsiednich mieszkańców. gorącym uczynku herszta tej szajki, Łukasza Po- 

Szkodliwa rozrzntność materyału opałowego | druckiego, a następnie wpadli w ręce polioyi trzej 
ma dla ekonomii domowej większe znaczenie, | członkowie szajki, Przyznali się oni juź „tylko* do 
aniżeli wielka liczba Indzi to nawet przeczuwa. | 28 kradzieży. 

Według statystyki urzędowej bliskich nam 
Niemiec, spalają tam rocznie węgia za łączną 
kwotę 1'/, miliarda marek; gdyby się im uda- 
ło, do czego dążą badaniami  szczęgółowemi, i t 
alepszyć pałowiska i oszczędzić tylko I pre.j : Bardzo praktyczne rady dla osób, bawiących W 
węgla, to oszczędność taka wyniosłaby juž | obecnych czasach ogórkowych: w rozmaitych kąpie- 
15,000.000 marek rocznie; dla tego też nie za-|lach i zdrojowiskach, podaje jedno z pism niemie-. 
dziwi nikogo szybki rozrost i postęp udoskona- | ckich, 7 
lonego centralaego ogrzewania. SE: 1) Przedewszystkiem — powiada — nie gnie- 
„Niemcy „wyszkoleni na przystępnych im wzo- |waj się z powodu taksy zdrojowej. Rozsądny czło- 
rach „angielskich i amerykańskich pojęli, że|wiek na zarządzenia niedorzeczne, których zmienić 
ograniczając liczbę pałowisk przez zakładanie |nie może, reaguje humorem i stoicyzmem, 
centralnego ogrzewania w domach prywatnych| 2) Również nie irytuj się muzyką zdrojową. — 
i innych, temsamem zapobiegają rozrzutności | Dopomaga ona ubogim muzykantom do zarobku w 
materyału opałowego, przez tyle rąk poprzednio | miesiącach letnich. Ale staraj się tak dzień sobie 
przechodzącego. urządzić, abyś o ile możności z koncertami muzyki 

Na ' kongresie odbytym w dniach 12—18 |zdrojowej się nie spotykał, Inaczej bowiem zabie- 
czerwca b. r. w Dreźnie z okazyi międzynaro- |rasz miejsce tubylcom i możesz się spotkać z nie- 
dowej wystawy hygieny, omawiano obszernie | grzecznością. i 
obecną technikę ogrzewania centralnego za po-| 3) Nie irytuj się, gdy nazwiska swego na liście 
mocą rozgrzanego powietrza, gorącej wody, tu-|gości nie znajdziesz. Możesz się pocieszyć tem, że 
dzież pary o niskiem i wysokiem ciśnieniu, będzie ono wydrukowane po twoim wyjeździe. — 

Starano się między innemi poprzeć datami, | Bezcelowem jest także szukać w liście“ zdrojowej 


Jo ile tego rodzaju ogrzewanie przyczynia się |nazwisk krewnych, przyjaciół i znajomych. Są one 


do ochrony zdrowia ludzkiego. — Zanim w na-| bowiem podane tak błędnie, że nie domyślisz się 
stępnym artykule opiszę odpowiednie dlą na-|w nich osób znajomych. A gdy przypadkiem znaj 
szych stosunków systemy centralnego ogrzewa- | dziesz nazwisko dobrze wydrukowana i pójdziesz 
nia dla budynków różnego przeznaczenia, a to|za danym adresem, dowiesz się z pewnością, że 
na podstawie krytycznego Tozpatrywania roz-|osoba, na widzeniu z którą bardzo ci zaieżało, 
winiętych teoryj na wspomnianym kongresie | wczoraj właśnie wyjechała. ? ( 
techników centralnego ogrzewania i zestawię| 4) Obrączki na palcach u pary, z którą się 8po- 
porównawczo koszty zakładania centralnego 0-|tykasz, nie uważaj nigdy za niezawodny dokument 
grzewania wobec dotychczasowych kosztów 0- | małżeństwa. ; 
grzewania pomieszkań, wynurzę już dzisiaj ży-| 6) Wierz zawsze we wszystko, co ci towarzy: 
czenie do pp. kolegów mechaników, że byłoby |sze podróży opowiadają. i w razio, gdy w sercu 
obok innych wdzięcznem zadaniem poświęcić |twem budzą się wątpliwości, ukryj je głęboko, bo 
sią niestety zupełnie zaniedbanej u nas gałęzi |inaczej będziesz uchodził za człowieka żle wycho: 
wysoko dzisiaj stojącej techniki ogrzewania | wanego i narazisz się na to, że i twe opowiadania 
centralnego i wentyłacyi, w celu uwołnienia się |wiary nie znajdą. 
od zalewów do tego ogrzewania używanych ij Ponieważ od czasu tablie mojżeszowych ród ludz- 
zachwalanych, najczęściej lichych wyrobów za-|ki przywykł do tego, że wszelkie przykazania po- 
granicznych. y i jp dają się w liczbie dziesięciu, do rad więc powyż- 
U nas — a mam Galicyę na myśli — mało |szych ośmielam się dodać jeszcze cztery: 
posiadamy urządzeń ogrzewania centralnego, bo, 7) Jeżeli mieszkasz w pensyonacie, to pamiętaj, 


oprócz w kilku gmachach instytucyj piicz-lie właścicielka jego jest panią twego życia i smior- 


Jak zachowywać się w zdrojowiskach. | 


s 
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el, otaczaj więc ją należnym szacunkiem 4 troskli- 
wie dbaj o jej względy. 

8) Jeżeli przy table-d'hocie znajdziesz sią po- 
wlodzy dwoma uroczemi sąsiadkami, a naprzeciwko 
ulokuje się żona twoja, to leplej odrazu wstań od 
stołu pod pozorem lekkiej niedyspozyczi I wyrze- 
knij się obiadu. i 

9) Jeżeliś rostawił żoną w mieście a sam użły- 
vrasz „karacył* w letnisku, to piss do małżonki 
rogalernie, a w każdym z Jlatów narzekaj stale na 
okropne nudy, drożyznę, wyzyskiwanie i brzydkie 
kobiety. Zapewnisz soble spokój na resztę roku. 

10) A co najważniejsze, to jeżeli masz w ogóle 
gdzio jechać — wyładaj odpowiednio swój porttel. 


Kronika. 


Kraków, sovota 12 sierpnia. 

Kalendarzyk kościelny: Klary p, i Hila- 
rji w. 

Kalendarzyk astronomiezny: Wschód 
słońca o godz. 4 min, 27; zachód o godz, 7 m. 04; 
iługość dnia godzin 14 min. 37. 

Prognoza stacyłi moteorelsgicznej 
w Wiednin: Czasem pochmurno, bea większych 
opadów, cłepło, wschodnie mierne wiatry. 


Teatr miejski imienia Słowackiego: 
Zamknięty. 

Teatr lndowy w parku Krakowskim: 
Występy gościnne Artura Zawadzkiego i Maryi Ja- 
cobi-Zawadzkiej. 

Salon Powszechnego Związku artystów mala- 
rzy i rzeźbiarzy (Mały Rynek l. 6 I p.) od godz. 
8—11 i od 3—6. Wstąp wolny. 

Wystawa w Tow. sztuk pięknych etwarta od 
11 do 4 po poładoln. 


Na wystawę w pałacu sziuk pięknych w Kra- 
kowie madesały obrazy p. Stanisława Fabijańskiego 
p. t „Wazon i muszla“ tudzież „Żółte kwiaty“. 
W bieżącym tygodniu kupiono na wystawie obra- 
zy: SL Fabljańskiego „Jaśminy*, Stefana Filipkie- 
wilcza „Bonlle de neige“, Wojciecha Kossaka „Z 
okopów ma Woli r. 1831*, tudzież Henryka Uziom- 
biy „Droga do wsi“. 

Ze spraw ręąkodzielniczych. Dnia 5 b. m. od- 
było się w krakowskim cecha piekarzy blałego pie- 
czywa doroczne walne zgromadzenie, Po przedłoże» 
niu rachunków 1 mdzieleniu wydziałowi abaolato- 
rynm, przyjęto wniosek p, St, Dłagoszewskiego, 2v 
cech piekarzy występuje z Izby ręko- 
dzielniczej na tak długo, dopóki nie sapanują 
w niej normalne stosunki, i równocześnie wBtrzy- 
muje się wypłatę kwoty 2000 koron, uchwalonej 
poprzednio jako rata na budowę domu rękodzielni- 
czego. — Dalej przyjąto do wiadomości nadesłany 
przez o. k. instruktora, dra J. Schoenetta ze Lwo- 
wa statut Związku krajowego piekarzy, Sledzibą 
Związka będzie naprzemian Lwów i Kraków, Tem- 
samom i „Gagcta plekarska", wychodząca dotych« 
czas w Krakowie pod kuntrolą cechu, przejdzie na 
rachunek Związku. Uchwalooo przyjąć sekretarza 
cechowego. Piękącą sprawę czeladzi aałatwiono w 
ten sposób, że postanowiono wszelkimi środkami 
zwalczać bojkoty, 

Bojka fryzyerów. Jak nam donoszą, szczegóły 
bójki, o której donieśliśmy we wczorajszym poran- 
tym numerze, były następująco: 

Między pomocnikami fryzyerskimi od fryzyerów 
Łabużka i Dzielskiego, panuje silny antagonizm, 
Gdy we czwartek wieczorem pomocnik od p. La- 
bużka, nazwiskiem Nedela, wyszedł z lokalu, jeden 
s pomocników p. Dzielskiego (obie firmy sąsiadują 
me sobą) zaczepił go. Zaczepiony zaczął go ścigać 
1 wpadł za nim do bramy domu w Rynku głów- 
nytao, gdzie jednak spotkał innych pomooników i 
samogo p, Dzielskiego, Tam rzucono się na p. Ne- 
delg i ciężko go pobito, a gdy za p. Nedelą rzu- 
eils się żona, £ ją laskami poturbowano. 

Sprawa ta zoajdzie swój epilog w sądzie. 


rem ._ = 


Obława sanitarna. Wczoraj urządziła policya 
t. sw. obławą sanitarną w całem mieście. Areszto- 
wano ogółem 15 osób płci obojga, które po spraw- 
dzenia tożsamości, miejsca zamieszkania, zatrudnie- 
nia | stanu zdrowia, zostaną częścią wypuszczeni 
na wolną stopę, częścią przejdą się do szpitala lub 
też po wykrycia nieczystych sprawek zatrzymani 
zostaną w areszcie. i 

Z Warszawy. (Hojny dar. — Katastrofa auto- 
mobilowa. — Przejechani przez pociąg). 

Na utworzenie nowej instytucyi oświatowej ofia- 
rowała p. Hipolitowa Wawelbergowa 50.000 rubli 
do rozporządzenia komitetu tanich mi. szkań Imienia 
Wawelbergów. j EF ' 

Znany w Warszawie właściciel cyrka p, Cini- 
selli, wracając wczoraj automobilem x Marienbadu, 
nległ wypadkowi. Na rogatce Łowiem na Błoniach 
automobil wpadł na drewnianą zaporę rogatkową i 
tylko dzięki ailnej konstrukcyi pojazdu, turyści 0- 
caleli, Siedzący przy palaczu p. Ciniselll zdołał 
dzięki swej zręczności wyskoczyć, ale mimo to od- 
niósł bolesne rany nóg. Znajdujące się w karecie: 
p. Cinisellowa z trzema córeczkumi odniosły bole- 
sne potłuczenia rąk i nóg. Najbardziej ucierpiał 
palacz, który uległ zgniecenin klatki piersiowej. 
Buda samojazdu zupełnie zostałą zniszczona. Silni- 
ca I koła (chassis) ocalały, 

Tuż przed Warszawą na linii kolei z Aleksan- 
drowa wpadł pociąg rospieszny na przejeżdżający 
wózek chłopski, na którym siedzieli 70-letni go- 
spodarz Dratwa, jego żona i zięć. Skutki nuderze- 
nia lokomotywy były straszne: teść 1 zięć zostali 
zabici na miejsca; piorwszy leżał w odległości 20 
kroków, drogi — 60 kroków od przejazdu, rozbity 
czerep ostatniego po drugiej stronia linii, Żonę zaś 
Drutwy siła uderzenia wrzuciła na pokład lokomo- 
tywy, okalający przednią jej część, Po zatrzyma- 
niu posiągu ranną zdjęto w stanie nieprzytomnym 
i odniesiono do szpitala św. Stanisława, gdzie le- 
karz stwierdził złamanie Jewej nogi i ręki, jak 
również żebra, Nieszczęśliwa kobieta wkrótce 
zmarła. a > g 

Tajemnicza zbrodnia, Z Puław donoszą: W wą- 
woaie w Kazimierzn znalezlono onegdaj ciało mło- 
dej, llozącej około 20 lat kobiety, zupełnie obnażo- 
ne, ze strasznemi ranami na głowie, szyi I rękach, 
oraz z rozprutym na krzyż brzuchem, s którego 
wnętrzności wyszły na zewnątrz. Zamordowana 
w tak obydny sposób musiała być przystojną ko- 
bietą, gdyż posiada budową klasyczną, piękne, dłu- 
gie czarne włosy. Sądząc z pozorów, a szczególnie 
po pięknie utrzymanych rękach, zamordowana mu- 
siała należeć do klasy zamożniejszej, Dotychczas 
śledztwo nie wydało Żadnego rezultatu. 

Jeszcze miliony Ogińskich. Warszawski „Ka- 
ryer Por.“ donosi: - 

Dymitr Wonlarlarskij, skazany na więzienie w 
sprawie o sfałszowanie testamentu ks, Bogdana 
Ogińskiego, w ostatnich czasach wykazuje wielką 
energię i przygotowuje się do nowego „procesa 
Wonlarlarskich*, 

D, Wonłlarlarskij nie wątpl, że wyrok będzie 
skasowany przez senat, Nabył wszystkie papiery 
i dokumenty śledztwa plerwiastkowego I sądowego 
| zamierza w całem uzbrojenia wystąpić podczas 
drugiego rozpoznawania swojej sprawy. 

D, Wonlarlarskij zwłaszcza zaciekawiony jest 
bardzo mową jednego z obrońców uniewinnionego 
adw. przys. Kazandżiewa, który wspomniał o inte- 
rospjącym dokumencie, odczytanym w sądzie, a któ- 
ry przeszedł zupełnie niespostrzeżenie, 

Dokumentem tym jest zeznanie archiwisty pro- 
skioj królewskiej komisyl archiwalnej Paczkowskie- 
go. Ten ostatni w zezoaniu swem opowiadał, że 
na krótko przed chorobą i śmiercią ks. Ogińskiego, 
zaproszony przez księżną QOgińską, przyjechał do 
majątku rodowego Oglńskich Płangjany w colu 
rozsegrowania archiwum rodzinnego. 

Postawiono mu wówczas konkretne zadania: wy- 
kazać najbliższych krewnych rodziny Oglńskich po 
mieczu i po kądzieli, doprowadzić archiwum do po» 
rządku I t, d. Po trzech tygodniach pracy, Pacz- 


NOWA REFORMA 


kowski doprowadził do porządku zaniedbane areni- 
wum i znalazł, wedlug jego słów, 8 dokumentów 
stwierdzających pokrowieństwo Ogińskich x Lar- 
skimi, bu ` "2 

— Aby wydać opinię teraz o stopniu tego po- 
krewłeństwa — kończy swe opowiadauie archiwi- 
sta Paczkowski — musiałbym zobaczyć owe doku- 
menty, które wówczas sam doręczyłem kr. J. Za- 
łuskiemu, s z 

Owe 8 dokumentów, które nie tigurowały w ma- 
teryałach pierwszego procesu D, Wonlarlarskij, za- 
mierza wziąć za podstawę swojej obrony. 
` ,Obchodzenie* tych dokumentów przez ducho- 
wieństwo katolickie i „intrygi katolików“ — oto 
gmach, który będzie zbudowany na tym fundamen- 
cie. Koroną wszystkiego stanie się sapewnienie, że 
uznany przez sąd testament za sfąłszowany, w isto- 
cie rzeczy jest oryginalny, lecz zamieniony został 
przez „cheiwych księży”. 

Ze swej strony aualogicznie gotuje się do przej- 
rzenia sprawy były bohater procesu, uniewinniony 
były konioszy Włodzimierz Wonlarlarskij, który, 
jak wiadomo, przyrzekł rewelacye, wobec których 
abledną rewelacye © Jalu i przedsiębiorstwach czu- 
kotskich.'' "' a 

Z całej rodziny odwiedzają w więzieniu skaza- 
nego D. Wonlarlarskiego jego małżonka i matka, 
Widzenia się z ojcem Dymitr odmawia. 

Ci, którzy go widzieli w więzieniu, twierdzą, że 
w miczem się nie zmienił: po dawnemi elegant, co 
go dobitnie wyróżnia z pośród resaty zaludnienia 
więzienia śledczego. 

Niespodziany nabytek arystokracyl rosyjskiej. 
Na Rusi, jak wiadomo, odbywają się jesacze wy- 
bory do ziemsiw, prowadzone na podstawie prawa, 
wydziełającego Polaków w osobną kuryę i srodze 
prawa tej kuryi uszczuplającego, Wobec tego zna- 
leźli się amatorzy (a raczej dotychezas, chwała Bo- 
ga, tylko jeden) zaszczytów ujemskich, którzy za 
soczewicę urzędu ziemskiego zgodzili się sprzedać 
swą narodowość. 

Z Pińska donoszą do „Mińsk. Słow.*, a „Dzien- 
nik Litewski“ potwierdza tę wiadomość, że książę 
Feliks Drucki-Inbecki podczas wyborów wystą- 
pił z zażaleniem, że, będąc „ruskim kniaziem*, zo- 
stał wciągnięty do listy wyborczej kuryi polskiej 
i prosił przewodniczącego o przeniesienie go na 
listę wyborców kuryi rosyjskiej, Życzeniu jego je- 
dnakże przewodniczący nie uczynił zadość, poczem 
książą Drncki-Lubecki usunął się od głosowania, 
Takie oświadczenie „ruskiego kniazia“ wywołało o- 
burzenie wśród wyborców Polaków. | z 

Przewodniczący wyborów, piński marszałek szlach- 


ty Afanasepuło, stwierdziwszy, że termin składania 


skarg już upłynął, odparł, że uio na zażalenie księ- 
cia poradzić mie może. Po zagajenin posiedzenia 
książę Druckl-Lubecki jeszcze raz publicznie sapro- 


testował, lecz na przełożenie innych wyborców na 


razle protest swój cofnął, a marszałek zgodził Bię 
nie wciągać ge do protokołu, W czasle wotowania 
na radnych książą Lubecki znowu wystąpił z pro- 
testem przeciwko „przymusowemu* zaliczania go 
do marodowości polskiej, zażądał zaprotokołowania 
awego protestu i udziała w głosowania nie brał. © 

Książę Feliks Dracki-Lubecki jest synem á. p, 
księcia Edwina 1 rodzonym bratem księcia Hiero- 
nima, byłego posła mińskiego do Rady państwa, po- 
slada dobra Lunin w pow. pińskim, obejmujące 
21.000 hokt. obszaru, był prezesem Tow. dobro- 
czynności, gzłonkiem rady Tow. wzajemnego kre- 
dytu, członkiem zarządu zamkniętej Oświaty i jest 
dotąd prozesem poleskiej filii mińskiego Tow, rol- 


niczego. i ' 
Trudne salto pojąć, co klerowało księciem w tyeh 


skandalicznych usiłowaniach do rodowego zbliżenia 
się z pp. Afanasopułami i jemu podobnymi, najbliż. 
szymi kuzynami — po duchu pp. Dubrowinów, Pu- 
riszklewiczów, Werganów i pokrewnych ozarnose: 
cińców. 

Skutki upałów w muzeum. Z Norymbergi te- 
legrafują: Znajdujące się w muzeum niemieckiem 
okazy średniowiecznych mistrzów niemieckich i ho- 


1enderBKIcH musiano z powodu gorąca przenieść ao 
piwnic, gdyż w dotychczasowych salach zaczęły si 


psuć z powodu gorąca. > : 


=- -m — 


" Puszki konserw. 


W Belgii zmarł niedawno człowiek, który mi 
opowiadał historyą egzotyczną. Że jest praw- 
dziwą — nie mam powodu wątpić, gdyż mój 
znajomy nie był kłamcą ani blagierem. ; 

Nazywał się Combier, służył w wojsku, do- 
szedł do rangi majora. Był z matury łagodny, 
spokojny. Patrząc na niego, trudno było przy- 
puścić, że miał w Afryce najdziwaczniejsze przy- 
gody i że się bił jak lew. - 

Już w r. 1878 w Kongo, odkrytym świeżo 
przez Stanleya, nad brzegami Tanganiki, utwo- 
rzył posterunek, nazwany Karema. Nauezył Mu- 
rzynów wypalania cegły, zbudował fort, kilka- 
naście domów, przystań na jeziorze i wymusztro- 
wał czarnych żołnierzy, Spądził w Kongo lat ze 
dwadzieścia. 

Wspomniałem jaż, że me wyglądał na zabi- 
jakę. Otóż pewnego dnia, wśród rozmowy z nim, 
nadmieniłem, że jego twarz łagodna, dobrotliwa 
masiała mu słażyć za najlepszy paszport a kra- 
joweów. , - ' 

Odpowiedział prostodusznie: 

— Tak — dosyć mi ufali. Ale czy pan uwie- 
rzy, najtrudniej mi było wzbudzić zaufanie 
w moim służącym 13-letnim murzynku. Począt» 
kowo był wesół, gadatliwy. Odznaczał się wiel- 
kim sprytem. Dość mu było raz pokazać, co ma 
zrobić, wykonywał znakomicie. Nauczyłem go 
czyścić broń, przyszywać guziki do munduru, 
prać bieliznę, usługiwać do stolu. Miał iście 
małpi dar naśladownictwa, cokolwiek mu poka- 
zano, odrabiał, jak maszyna. Ale była to ma- 
szyna wesoła: Śmiał się od rana do wieczora. 

„Zacząłem go wdrażać w arkana sztuki ku- 
charskiej. Pan nie ma pojęcia, co to za szczę- 
ście mieć w tym piekielnym kraju kogoś, kto 
potrafi usmażyć befsztyk, zrobić jajecznicę. 
Awansowałem go w myśli na kuchmistrza, 

„W chwili właśnie, gdym go przeznaczał do 
tak wysokich funkcyj, opuściła go radość Życia 
i zapał do spełniania moich rozkazów. Nie mo- 
glem pojąć, co mn się stało. ` Bo nowe zajęcie 
nie było ani trudne, ani ciężkie! stary kucharz 
kazał mu otwierać puszki konserwów: z mary- 
nowalią, solong wołowiną, z ozorami, z szynka- 
mi, z drobiem. Przywiozłem duży zapas tych 
preparatów. i ; 

„Konserwy pochodziły z fabryki amerykań- 
skiej. Za markę fabryczną służyło różowe, tłu- 
ste niemowlę, zapewne jako symbol zdrowia i 
pięknej cery, którą spożywcy konserwów mieli 
osiągnąć, : 

„Wiedziałem, że moje prowizye wyczerpią się 
prędko, liczyłem jednak na nowe, a przytem 
myślałem juź o zdobyciu świeżego mięsa: hipo- 
potamy są trochę mdłe, lepsze jednak: od sztu- 
cznych preparatów. W miarę, iak wypróźniały 
się puszki, twarz mojego „boya“ wydłużała się 
coraz bardziej, Wreszcie począł płakać całymi 
dniami. Widziałem, że mn coś jest, ale co? 

— (zy cię kto bije? — pytałem. * ` 

— Nie, ja nie zarobić biciel 

— (Chciałbyś powrócić do domu, do rodzi- 
ców? 

— Papa — mama, skończyli umrzeć — od- 
powiadał zupełnie zresztą obojętnie, 

— Jesteś głodny? >- . 

— Ja w sobie mam dużo, jak hipopotam, 

— Więc cóż ci jest, ośle jeden? . a 

W odpowiedzi zalał się łzami. s 

Dla przyzwoitości kazałem mu dać koszulą. 
Służyła mu teraz za chustkę do nosa. Wresz: 
cie, po długich indagacyach i naleganiach, otwo- 
rzył mi serce, 

— Mussn zarobił płakanie, bo Bula Matari 


Sobota, 12 Sierpma 1911 


koniecznie zjeść 
smaczne... ` F 

Bola Matari — tak nazywają marzywi z bele 
giiskiego Kongo rząd belgijski i króla. 

Ponieważ Leopold lI był za daleko, aby 
Mussu mógł go :posądzić o ludożerstwo, więc 
Mussn pomawiai rząd, to jest mnie i moich 
podwładnych, że mamy chrapką na jego czarną 
skórę. Zaprzeczyłem temu z całą szczerością. 

— Zwaryowałeś, Mussu — rzekłem — ja nie 
jem ludzi. Biali nie jedzą ludzi. 

— Tak! Tak! Jedzą — twierdził stanowczo. 
I ty i tamci jedzą małe białe ludzie w puszkach 
A jak puszki skończyć, zacząć jeść mięso ma: 
łych czarnych, mięso ja. 

— Pan jeszcze nie rozumie? — zagadna: 
mnie major Combier. — A jednak, to bardzo 
proste: krajowcy z Górnego Kongo nie znaja 
innego mięsa, oprócz ludzkiego. Więc, natural- 
nie, Mussu był pewien, że przywiozłem w pu 
szkach mięso ludzi białych, a mianowicie -— 
niemowląt, jak o tem świadczyła twarzyczka 
dziecięca, wymalowana na pudełku. Ponieważ 
zapas był już na wyczerpaniu, boy wyprowadzał 
stąd wniosek. że niebawem zacznę zjadać ma- 
łych murzypów. 

Taką bistoryę opowiedział mi major Combier 
w roku Pańskim 1908. Jest ona tembardziej 
prawdopodobna, że w tych sferach Afryki, lu: 
dożerstwo jest tak powszechne, iż spędzają nie: 
wolników na brzegi Kongo, tak jak my spe 
dzamy woły na rzeź. Każdy nabywca farbą 
czerwoną naznacza, jaki chce mieć kawałek: 
ten ramię, ów łopatkęj, trzeci udo, czwarty 
mózg. A gdy człowiek już jest rozkupiony w 
całości, idzie pod topór rzeźnika. Miły kraj! 


Muszu.. Barazo niedobre, nie 


Odpowiedzialny redaktor: 
Konstanty Srokowski, 
Wydawca: 

Micnait Konopiński. 


Ruch przejezdnych. 
Kraków, 11 sierpnia. 

NOWY HOTEL NARODOWY, własność dra Stanisława 
Adamsk.ego, uiłca Poselska, 22, (gustownie vdrestaurog 
wany. Parkiety, światło elektryczne, reatauracya, łazienki 
w miejscu, Pokoje ze światłem od 2 koron w zwyż i staj- 
nia): dr 3. Herrig, Tadeusz Wrześniowski z żoną z Sae 
noka, Mieczysław Wróbel z Warszawy, Apolonia Rybac= 
ka ze Sandomierza, Walenty Zajączkowski z Dri hobycza 
Józef Popławnki s Krościenka, Antoni Ritter z Będzine 
Antoni Grohsmann z Pragi, Jan Karnas z żoną i matk: 
z Chicago (Ameryka), Bolesitaw Wardecki x Warszawy, 
Bolesław Chreanowski z Lublina, Władysław Michałow» 
ski z Grodziec (Król. Pol.), Amalia i Jan Dutkiewiczowie 
z Krynicy, Mieczysław Krall z żoną z Wiednia, 


Kursa telegraficzne. 


Wiedeń, 11 sierpnia, Losy: a) procsat.: Aastryaoki ego 
zakładu kred, z obl, pro. s roku 1880 3-pra, 293:—. Austr 
sakł, kr z obi, pra, u r. 1889 4-pro. 48050, Uregul, Du- 


ca Z A YZ EAZA AA Z ZZO ZANA, 


naja s 1870 r. 100 mr, 6-pro. 30850. Węg. Banku hip. 
po 100 słe. 44950, Pożyczza serb. prem. po 100 fx 
9-pro, 126*75, b) bezprocentowa: Budapeszteńskie (Basilisa) 


6 zir, 37°10. Zakł, kred, dla h, I p. po 100 złi, 574—. 
Clary 40 sir, m. k. 145'—, Palfy 40 xłr, 98*—, Czer”, 
krzyża Tow, ausir, 10 złr, 86*—, Caerw. krzyża węg 
Tow, 5 tìr, 46:35, Losy fund. atoyka, Rūdolfa 10 złr 
72°—. Balms 40 złr. m, $4i*—, Tureckie oblig. prem. 
kolei po 400 fr. 250'76, Tarmskie oblig, prem. 5a. 
dro. 251,00, Losy kom, m. Wiednia z 1874 roku ÓW8:»c. 

Paryż, 11 sierpnia, Renta 3=pro. 94'930, Mąka — 

pecia, 11 sierpnia. Austryaokie banknoty 852 ., 
ry us — 3 A =" PANNE, Y m 


Berlin, 11 sierpnia. — (Zamknięcie giełdy), Austr. u a 
dyty 2u7*—; Austr., *kolej państw. —*—;  Disconto 
18662; Tow. handlowe 170*63; Warszawsko-wiedeńskie 
224'87; Losy tureckie 17550; włoskie —*=; Noty 
auste, 85°20; Wiedeń krótki 850'76; Noty rosyjskie 
21645; Nowy Jork 43/, polsk. listy zastawne 
94°40; Ameryk, noty 420:—; 30/, pruskie konsole 84:40; 
Lombardy 43:75; Reichsbank 143'80; Packetfahrt 13350; 


m 


Warszawą krótkie —" —. 


7 URE rpa genewski J. Płonka w Kra- 
kowie, Szewska 4, wykształcony za gra- 
nicą, były wieloletni współpracownik w Paryżu 
i we fabryce zegarków Badolleta w Genewie, 


Piszczek 


| Założony W £. 187% 


Na śluby A zał atstyano-tanioani 


Zakład ariystyczno-kamienlasski RYMANÓW W A 
è udowlany = e e 

Pensyonat pod Matką Boską 

28 (I Il BSZU wykwintne, hygieniczne utrzymanie. — Ceny 
z naprzeciw omeniarza w Krake- |i: ieo II gezon pennon sierpień ID 
wio, posiada wielki wybór goto- sdi osoby 7 kor. kor. 
zo owoce Baz dzieci 3 xor 2 kor. |e s 
| wykonania grobowców w jęop | 3075 60 60 Walterowa. dochodu na T. 8. L. 


| na rrewinonyi, Telefra %69. 
4 182 0 


SALON : SZTUKI 


w salach magazynu fortepianów firmy: 


B. Gabryelska 


Rynek główny 35 (Krzysztofory). 
Dzieła najwybitniejszych malarzy polskich, 
Balon otwarty od godziny 9—7 wieczór. 
W niedzielę i święta zamknięty. 
3691 Wstęp bezpłatny. 74 0 
Sprzedaż także na spłaty do 20 miesięcy 


Anna Palkajowa 


Ze wszystkich dotychczas znanych 
środków do pielęgnowania włosów, naj- 
lepszym i najskuteczniejszym okazał się 
w użyciu 


„SZUM 


aseptyczny proszek, który nżywany raz 
w tygodniu, pewnie zapobiega wypada- 
niu włosów, usuwa łupież, wzmacnia 
i nadaje właściwy kolor włosom. Liczne 
uznania. 3 4200 22 50 
Pakiet 25 halerzy. 


Do nabycia w aptekach i drogueryach. 


malarz kościelny i pokojowy 
` ` Kraków, Szlak 37, 

wykonuje wszelkie roboty malarskie po 

cenach przystępnych. — 50/, czystego 


570068 |h 
lippe, Bandoilet. - 


Wiktor Barabasz 


Skład fortepianów, pianinihar 
monium r 


Kraków, Rynek gł. 39, Linia A-B. 


Poleca instrumenta doborowe z pier- 
wszorzędnych fabryk krajowych 
i zagranicznych. Wyłączne zastę- 

pstwo L. Bósendortera. 
Wielki wybór w instrumentach 
284 przegranych. 90 0 


ku 1846, 


poleca Szan. P, T. Publiczności swój skład ze- 
garków genewskich, zegarów pendułowych wszel- 
kich stylów, budzików paryskich i amerykań- 
skich. Wykonuję wszelkie naprawy. Przyjmuję 
zamiany, Posiadam także zegerki Omega, Schaft 
hausen, Longines, Mermod, Roskopf, P 


Najlepsze hygleniczne 
Towary Gumowe 
do celów sanitarnych 


polecają 


REIM I SPÓŁKA 


w Krakowie, Rynek 37, linlia A-B, ` 
Cenniki darmo, — Wysyłka dyskretnie, 


Munka mydło 


specyalne do prania w zimnej wodzie, jest do- 
skonałe, Paczka pocztowa 5 kg. bratto K 4'50 
franko. Szymon Munk, fabryka my- 
dła w Zyweu I. 108, — Założona w ro- 


1 ae, wycieczki, wynajmuje samochody 
powozy, Pietr Guzikowski, ul. Pe- 
dzienów I. 18. Telefon 336. 


-Nauczycielka hafi 


maszynowego, młoda, inteligentna, poszuknje 
umieszczenia na wsi, w okolicy górskiej, ne 
przeciąg kilku tygodni, zobowiązując się w tym 
czasie wyuczyć haftu maszynowago osobę, ma- 
jącą w domu maszynę pierścieniową. Warunki 
przystępne, Zgłoszenia Singer Comp., Szpitalna 
1. 40, dla , Piront". 5909 3 8 


Miodobranie 


rozpocząłem. Teraz miód najlepszy, aromaty- 
czny, bardzo dobry w smaku, karacyjny lipco- 
wy, 5 kg blaszanka K 7*—, Masło siołowe co- 
dziennie świeże, b kg paczka K 12, Wysyła za 
zaliczką J, M. Farba, Podhajce 76. 5622 9 100 


6177 14 O 


atek Phi” 
254 100 100- 


11 330 


' Polska Spółka spożywcza w Brze- 
szczach poszukuje 


kierownik sklepu 


156 41 50 


BRACI TREMRECKICA 


Kraków, ul. Rakowicka 7, tal, 462, 


„| wykonuje grohowcei pomniki, tak w miejacu jak 


ma prowinoył, oraz poleca wielki wybór pomnie 
ków gotowych z piaskowca, marmuru i granitu 
161 108 300 F F 


kupuje po najwyższych cenach używaną garde- 
robę męską i damską, jakoteż futra, meble i t. p. 
Zawiadomienie korespondentką wystarczy. 

ę 5825 4,20 


TE R y 


ARTYSTYCZNE 


skromne i wytworne 


. UMEBLOWANIE 


wdowa po krawcu, matka dwojga ma- 
łych dzieci, znajdując się w nędzy, 
błaga o jakiekolwiek wsparcie, Zwie. 
rzyniec 191. 249 2 2 


Kraków, Dietlowska 89 


Hygieniczne kolacye jarskie: 


Pierożki, kluseczki, mleko kwaśne z lodu z ziem” 
j | niaczkami lub z kaszą, jarzynki, opickanki jar 
skie, potrawy jajeczne i leguminy słodkie; 

miadania od godziny 7 rano: Kawa, her- 
bata, mleko, kakao, jaja — kompletne śniada- 
nia szwajcarskie, — Podwieczorki od godziny 4 


(Tel. 431). 


zdolnego, kawalera, z kaucyą 1000 K, 
Zgłoszenia z odpisami świadectw przyj- 
muje się do 20 sierpia. Nieuwzględnione 
oferty pozostają bez odpowiedzi. 5842 3 3 


Winogrona 


Jóżei Sperling 


ARGUS 


pierwsze galicyjskie koncesyonowane 


Przedsiębiorstwo detektywów prywatnych 


pod dyrekcyą Wiktora Kowalskiego w Przemyślu, 
Rynek 10. Telefon 205, 

ustala fakty i szczegóły, sprawdza zeznania i 

zapodania, inwigiluje osoby, wyśledza sprawców 

i zaginione osuhy. bada majątek, posagi i t. p. 

alecenia szczegółowo i dwwkretnie. 1899 66 0 


ROWERY 


Przybory do dzwonków elektrycznych 
i rybołowstwa, 2969 37 O 

Naczynia kuchenne, 

Wyroby nożownicze, 

Łyżki i łyżeczki Alpacca, 

Drut kolczasty, narzędzia i t. p. 

po cenach przystępnych, oraz na spłaty 

ratalne, polecą 


J. Fiałkowski 


Nowy Sącz, Rynek. 


u EE EE EO 
Z drukarni Literackiej w Krakowie. ul, Jagieliońska 10. 


poleca swoje wyśmienite piwa beczkowe i flaszkowe. 


me Herbata z Brodów 


Zakład pogrzebowy „Concordia< 
F ANA WE OLN EG © 


Zaklad poåejmoje się urządzeń pogrzebowych, wia Prowadzania zwłok so wszratkio 
14 185 0 


240 10 15 


Herbatę rosyjską 


sbiora majowego, poleca handel 65 10 


W. ADAMOWICZA 


w Brodach na pograniczu rosyjskiem 
1 tant „Famllijnej* bardzo dobrej . . . . . . « . K 280 
1 fant „Melange da Moskou“ w oryg, opak., najlepazej 6'— 
1 fang „imperial“ cesarskiej, w oryginalnem opakowania 7*— 
1 font „Okruchów, z najlepszych herbat kwiatowych 240 
Kawa Ceylon gruboziarnista, franco 5 kg. . . . K 18— 
Rullon wołyński, hygieniczny, 1 kilo .. . . . .K 


Piar Szczepański L 2 (dom własny), — Telefon M 331. 


krajów europejskie 
W Krakowie jedyny, który posiada własny wyrób tramien. 


Od dawien dawna z swej dobrod | zapachu znaną prawdziwi 


poleca 
Kuchnia Jarska „Przyroda“ 
Kraków, ul, św, Krzyża l, 7 (róg Mikołajskiej). 
Czytelnia pism obficie zaopatrzona, 183 29 0 


najlepszy deserowy gatunek, wielkie, słodkie, 
codziennie świeżo rwane. 6 kg kor. 3:50, Miód 
kwiatowy w najlepszym gatunku 5 kg kor. 6'90. 
L. Altnau, Versecz 8, Węgry. 5661 8 10 


| 


| Książki na late 


wysyła w praktycznych, specyaluych skrzynkach 


Czytelnia nankowa i helstrystyczna - 


_.. W Krakowie, nl. św. Jana L. 4. 
Wydane świeżo katalogi zawierają ostatnie nowości polskie, fran- 
cuskie, niemieckie i angielskie, Katalog ogólny 1'30 K, beletry: 
styczny 1 K, naukowy 60 h. wraz z przesyłką, 21 28 0 


Kraków, Dunajewskiego 7. 
3 8 u . 


_ „Do sprzedania ` 
wózek elegancki z żaglową budą na 6 
osób, lekki, na'1 konia lub parę, Wia- 
domość: Rynek Klep. 14. 5785 3 6 
od 1 września 3 pokoje 


DO wynujęcie «kuchnia, przedpolój, 


łazienka, pokój dia słagi, spiżarka, na I piętrze, 
Ulica Kołłątaja 16 w Podgórzu. Kamienica 
II piętr. z ogrodem do sprzedania bez pośredni- 
ctwa. Adres: R. B. Kicin, Podgćrzo. 6659 8 10: 


Żegiestów-Zdrój 


Pensyonat w nowej willi 
Izy Kotarbińskiej 


pokoje słoneczne ze wspaniałym wido 
kiem na Poprad i Węgry, z całem utrzy. 
maniem od 7 koron. Kuchnia hygienis 


m KC OOOO CO 
Rządca drukami L. K. Górak. 


